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Kraków 23 Lipca — Sobota. 


Dzmm wychodzi codzień rano wyjąwszy poniedziałki i dni następująco po 
świętach. 


ę i 
Doparzk wrmsnjczwy wychodzi z ostatnim dniem każdego miesiąca, 
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Mraków 22 lipca. 

Wyznajemy otwarcie, że ze wszystkich 
myśli jakie nasuwał spór który sprowadził 
wojnę ukończoną obecnie pokojem w Villa- 
franca , najtrudnićj było nam pochwycić pra- 
ktyczną stronę konfederacyi włoskićj. Po- 
wiemy więcćj, że trudności tćj niezwycię- 
żyliśmy dotąd, pomimo usiłowań szczórych 
i bezstronnych jakie nam towarzyszą zawsze 
ile razy zdajemy sobie sprawę. z myśli po- 
litycznych skądkolwiek one przychodzą i jak- 
olwiek odpowiadają lub nie naszym zasa- 
dom, życzeniom i sposobowi widzenia rzeczy. 

Konfederacya podaną została jak wiado- 
mo w broszurze „Napoleon III i Włochy“ 
Jako jedyna forma przyszłćj organizacyi 
Półwyspu, powinna więc nosić cechę pra- 
„tyczności, i być łatwą do zastósowania, 
Jako z natury rzeczy wypływająca. Każda 
Organizacya która się nie opiera na historyi, 
la tradycyi, na charakterze narodowym, na 
zwyczajach mocno zakorzenionych, zgoła 
ta sile do życia i rozwoju narodu koniecznie 
potrzebnej, a powstałćj z naturalnych prze- 
wag krajowych, i w sile tój jak w źró- 
dle czerpiącćj nietylko żywioły bytu orga- 
nicznego, 


Rok 1859. 


Prsyjmują się do umieszczenia w Inseratach. 


Od wiersza drobnego 


Lusrr reklamacyjne 


OGŁOSZENIA, ODEGWY, UWIADOMIENIA, DONTESTENIA wszelkiego rodzaju, tyczące się 
przemysłu, handlu, rolnictwa, 


sprzedaży, kupna, dsierżaw itp. za opłaią' 
za jednorazowe umieszczenie po 7 centów, za następne po 87/3 


Do każdego inseratu załączone być winno 30 centów na opłatę stęplową sa 
każdorazowe umieszczenie. 

LISTY z pieniędzmi prenumeracyjnemi i inseratowemi przesyłane być winny franko 
do Bióra Ekspedycyi „Osasu“. 


nieopieczętowane nieulegają trarkowąnia, 


Lisrr niefrankowane nie przyjmują się. 


GSF Numer pojedynczy dziennika kosztuje 10 centów. 


powstrzymać nie może polityki przeciwnćj |go kraju, w którym ten żywioł tak przeważnie 


Rzymowi. Nie wolno lekceważyć zdania ta- 
kich mężów, na takich opartego czynach. 

W czasie wojny nie było mowy 0 kon- 
federacyi, lecz wystąpiła ona w traktacie 
pokoju i pierwszy punkt przedugodny zarę- 
cza niejako jćj polityczne istnienie. W fran- 
cuzkićj wersyi tego punktu postawioną jest 
śmiało, podobnie jak w broszurze: „Konfe- 
deracya włoska pod przewodnictwem Papie- 
ża; w wersyi austryackićj mnićj wyraźnie, ale 
niemnićj znacząco: „Obaj monarchowie do- 
pomagać będą do utworzenia konfederacyi 
włoskićj.* Tam gdzie się schodzą usiłowa- 
wania potęg jak Austvyi i Francyi, ustaje 
wszelka utopia, 

Wszakże nie będzie nam wziętem za złe, 
gdy pomimo tego nie możemy jeszcze po- 
chwycić czynnćj. czyli twierdzącćj strony 
konfederacyi państw włoskich. Nie myślimy 
tu powtarzać zarzutów, jako to: że Papież 
nie przyjmie prezydencyi, że nie przystąpi 
do konfederacyi, że nie wiadomo co znaczy 
prezydencya, że Austrya będzie miała zby- 
tnią przewagę itd. itd. bo istotnie nieznane 
są jeszcze szczegóły, które objaśniając myśl 


ale zarazem materya? do zmian i |konfederacyi, usuną zapewne znaczną część 


reform, każda organizacya nie mająca tych | przedwcześnie czynienych domysłów. Powi- 


znamion wydaje nam się improwizowaną, 
przymusową, a jako taka niema w sobie to 
jest w kraju, rękojmi spółecznego porządku 
i pomyślnćj trwałości. Znajomość historyi 
krajów włoskich i charakteru mieszkańców, 
Jaką do pewnego stopnia posiadamy, łącznie 
Z warunkami dzisiejszego stanu „m $rztcia 

uropy, i z wynfkganiami od jakich insty- 
tucya papieztwa odstąpić nie może, wszy- 
stko to niepozwalało nam upatrywać w fede- 
racyjnćj organizacyi Włoch znamiona ży- 
wotne powyżćj wskazane. 

Ostrożnym jednak być należy w ocenianiu 
tej myśli politycznćj. Przed dwudziestu pię- 
ciu laty słyszeliśmy znakomitego w polityce 
męża śp. Rossego przedstawiającego pro- 
jekt kontederacyi włoskićj; o tym samym 
projekcie czytaliśmy teraz broszurę którą nie 
bez przyczyny samemu Cesarzowi Francu- 
zów przypisają. Rossi życiem przypłacił 
wierność swoim zasadom, eriari Francu- 
zów zaci rowadził wojnę aby je przy- 
wieść Zips inaa Ani bank Włoch, 
ani głębokich politycznych widoków nie mo- 
żna obu tym mężom zaprzeczać. Rossi 
chciał konfederacyi włoskićj pod przewodni- 
ctwem Rzymu, powtarzając zawsze, że 
sława i świetność Włoch jest w instytucy! 


my tylko z równą otwartością, że jeżeli nie 
wiemy czćm będzie konfederacya, to wido- 
czną jest rzeczą czem nie będzie, to jest, 
że negacyjna jćj strona może nawet służyć 
za niejaką skazówkę w odszukaniu twierdzącćj. 

Konfederacya nie jest jednością Włoch, 
a nawet jedność tę wyklucza. Gdyby mogło 
nastąpić zjednoczenie nie byłoby konfedera- 
cyi, Każda konfederacya jestskładem oddziel- 
nych i samodzielnych żywiołów. Owe połą- 
czenia różnych księstw w jedno, przeciw 
którym odezwy cesarskie ciągle podczas 
wojny powstawały, a którym schlebiała po- 
lityka hr. Cavoura, nie były w myśli kon- 
federacyi. System związkowy przypuszcząć 
każe, że wszyscy panujący włoscy utrzy- 
mają Się przy swych krajach. Odpowiadała 
temu wybornie pierwsza odezwa toskańska, 
w którćj autonomią W. Księstwa zastrzeżo- 
ną była. Konfederacya nie chce aglomera- 
cyi, ani zlania się, ani połączenia, chce u- 
trzymania autonomii. Pod tym też właśnie 
względem odpowiadałaby wymaganiom hi- 
storyczno-spółecznym półwyspu, gdyby pod- 
stawą autonomii we Włoszech były pań- 
stwa; tymczasem jest ona tylko po miastach, 
Nie ma we Włoszech mocniejszego orga- 
nizmu nad municypia: municypalność jest 


papiestwa; Cesarz Napoleon zaręcza neu- |(am najważniejszym i powiedzieć można je~ 
tralność , nietykalność Stolicy Stój , upewnia dynym żywiołem życia publicznego. Konfe- 
Pivsa IX o swćj synowskićj uległości, i|deracya sześciu lub siedmiu panujących mo~ 
zawiera pokój gdy mu się zdaje, że inaczćj | żeż być stósowną organizacyą dla 0gromne- 


po nad wszystkie inne góruje?... 


Kd orespozdencya Czasu. 


Od Wieliczki 20 lipca. 

Fabryka machin gospodarczych p. Franciszka 
Eliaszewicza w Zabłociu przy Tarnowie, założoną | 
została około 1852 roku. Wywołały ją usilae ży- 
czenia obywatelów ziemskich obwodów tarnow- 
skiego i jasielskiego, zaopatrzenia się Bo zaszłćj 
w r. 1848 reformie włościańskićj w nieodbicie po- 
trzebne młockarnie i giecz e, potąd mało u- 
powszechnione w zachodnich obwodach Galicyi. 
Z téj więc przyczyny ograniczała się fabryka p. 
Kliaszewicza na bianiu młockarń i sieczkarń, | 

rzytóm po części także na wyrabianiu młynów 
sh do mielenia zboża. 

Początkowa szczupłość funduszów zmuszała fa- 
brykanta do taksowania swoich wyrobów zrazu 
po cenach wyższych, przeto też i mnićj przystę- 
pnych. W roku n. p. 1853 trzeba było zapłacić 
za młockarnię czworokonną z wialniami 600 złr. 
m. k.; za młockarnię zaś parokonną 500 złr. m. 


Paryż 18 lipca. _ 
Cesarz wrócił wczoraj do St. Cloud o 10tój 
zrana nie przejeżdżając przez Paryż. Unikał w dro- 
dze manifestacyi, ale ich zupełnie nie uniknął. Na- 
ród przyjął go z okrzykami. Wysiadając w St, 
Cloud Cesarz uściskał Cesarzową a Uesarzewicza 
dlugo całował. Gwardya i jedna dywizya liniowa 
wrócą niebawem do Paryża. Paryż składa się już 
na bramę tryumfalną, która będzie zrobiona z drze- 
wa na bulwarze Temple koło Chateau dExu. 
Późnićj brama tą będzie zbudowana z kamienia, 
w rodzaja bram śgo Dionizyusza i śgo Marcina, 
przypominających tryumfy Ludwika XIV. Z dniem 
wczorajszym skończyła się rejencya Cesarzowej. 
Z dniem zaś onegdajszym skończyły się nieprzy- 
jacielskie ryciny, sztuki teatralne 1 śpiewki. 3 
cya wróciła do pokoju i do przyjaźni ze wszy- 
stkiemi, przynajmnićj pro forma. 
Univers nazwał nagłe zawarcie pokoju w Villa- 
franca zewnętrznym coup detat. Uwagi nad tym 
okojem są ciągłe i niezliczone. Pokazuje się, że 
hr. Atratosi powiózł do Cesarza wiadomość, że 
Rosya nie była gotową i że mogłaby wystąpić 
dopiero we wrześniu. Tymczasem Prusy masze- 


k., lubo w jednym i drugim razie fabrykant me- 
chanika na miejscu dodawał. Za młyn konny do 
mielenia zboża A maneżu lecz z pytlami płacono 
podobnie jak dziś 200 złr. m. k. ł 

Mimo cen tak wysokich nie brakło w mowie 
będącój fabryce nigdy odb, na jéj młockarnie 
i Aitaa Bin a snadź nie z j przy y, jeno 
gwałtownéj i powszechnéj onych potrze 7: s A 
następnie w miarę ustalającego się coraz bardziéj | 
odbytu, pozbywał p. Eliaszewicz rok rocznie | 
w przecięciu po dziesięć młockarń i. dwanaście | 
sieczkarń; natedy był oraz w stanie zniżyć powoli | 


rowały nad Ren, a Anglia choć nie chciała woj- 
ny, chciała medyacyi, rój Cesarz chcieć nie 
mógł. W depeszy z dnia 22 czerwca przesłanćj 
do. Berlina, lord Russell wyraźnie powiedział: 
„Sa Majesté (angielska) nma pris pour notre pays 
aucun e ea qui pouvait entraver sa liberté 
d'agir.* czas wojny rząd francuzki przeczył te- 
mu i starał się pokazywać zgodę gabinetu lorda 
Palmerstona z Francyą, ale w gruncie był bardzo 
niespokojny, bo znał politykę angielską. W Lom- 
bardyi panowała! w ludnościach podczas wojny 
ospałość, która oburzała armię francuzką. Były o- 


ich ceny do najmniejszości, jaka się teraz w jego wacye, bukiety, illuminacye, bale itd. ale było tylko 
fabryce (350 złr. za młockarnię; 60 złr. za 'siecz- | 300 ochotników do wojska. Zdaje się, że Cesarz 
karnię) praktykuje. Co się tycze młynów; tych | zostawi 30,000 wojska francuzkiego w Lombadyi 


ceny (200 złr.) zniżyć nie podobna 
waż odbyt na nie był mały. W ogólności bowiem 
nie pozbywano tutaj tego artykułu więcćj nad trzy 
sztuki rocznie w przecięciu. 

Z przytoczonych szcz 
czyć obrót techniczny z 


gło: ponie- a utrzymania spokojności i uciszenia środkowych 


och. Włosi są niekontenci i to się pojmuje. 
Francuzcy ie nieja. ajenci są dziś niepopu- 
larnemi we Włoszech Przystąpienie wszystkich 


ółów można snadno obli- | państw włoskich do konfederacyi jest jeszcze nie- 
adu p. Franciszka Elia- | pewne, " Trzeba i 


e musi nastąpić. ‘długiéj 


szewicza, ma się rozumieć w przecięciu obliczyć; | pracy i perswazyi Franoyi. Pokój w Villafranca 
albowiem skąd inąd nieulega wątpliwości: iż ró- jest zresztą wetępem do pokoju. Właściwy traktat 
wnie w téj jak w każdćj innéj fabryce galicyjskićj | pokojowy ma być ułożony w Zurich. Panuje na- 
ubyło w ostatnich latach obstalunków na mło- |dziejs, że Peschiera i Mantua, jeżeli nie dostaną 
okarnie i sieczkarnie, snadź z powodu zaspoko- |się Piemontowi, dostaną się konfederacyi włoskićj 


jonéj po większćj części potrzeby. 


Zestawiając obecnie w cyfrach ów obrót, przyj- |je takż 


i będą zajęte przez wojska konfederacyjne. Panu- 


e nadzieja, że wojsko konfederacyjne zastą- 


muję za podstawę wynikłości 1857 roku, do któ- |pi wojsko francuzkie w Rzymie i wojsko szwaj- 
rych w nawiasie oraz wynikłości kampanii 1856 |carskie w państwie kościelnem. Pokój w Villafran- 


roku przyrównywam. 


Owóż pokazuje się iż 
wystawił p. Eliaszewicz : 


sztuk wagi centnar. 
młockarń w 4 gatun.: 8 (10); 160 (200); 2800 (3500 
sieczkarń » :11(12); 66 (72); 660 400 
młynów kon.l„ : 3 3) 78 (78); 600 (600, 


Razem : 22 (25); 304 (350); 4060 (4820) |z Austrzą i Rosyą, © czem napomkn 


Na wyrobienie powyższćj ilości m spotrze- 
bowała fabryka: aab 170 (200) centnarów; że- 
laza 130 (150) cent.; 3 pary kamieni młyńskich 
18 (18) centnarów, 

Do zgrzewania zaś żelaziwa wyszło 250 (300) 
centnarów węgli kamiennych. 

Robotników stałych było w fabryce 8 (10), 
których praca obliczona na robotę dniową wyno- 
siła nę (3000) dni, w wartości 1920 (2400) 
złr. m. 


sprowadzi zupełne bankructwo wojsk szwajcar- 


cą 
w owym roku 1857 (1856) | skich. Już Neapol pozbył się Szwajcarów. Oddział 


o wojcka wylądował onegdaj bez broni w Mar- 


te 
„ wartości złr. si udając się do. Szwajcaryi. 


Dzienniki pruskie i angielskie pokazują żywe 
nieukontentowanie z przyczyny zawarcia pokoju. 
Widzą one w razie danym trzymanie się Francyi 

al wiedeński 

korespondent Czasu zaraz po wojnie krymskiej, a 
co dopiero teraz mogłaby się zrealizować. Pokój 
ma OTW KA dobre reformy w Europie. Oby 
tak było i aby praca wewnętrzną . ludności stała 
się podobną | Są państwa, dla których centraliza- 
cya jest rujnującą i zgubną. Lord Russell roz- 
śmieszył towarzystwa ;paryzkie wyznając, że nic 
pie wie o pokoju. Nie wiadomo jak zostanie wpro- 
wadzoną konfederacya włoska w publiczne prawo 
uropy, ale to pewna, że kongresu nie będzie. 


CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTYCZAA. | 


SŁOWO O NOWEM WYDANIU 
„WVoluminów Legum. 


Y 


“` Czas w Nrze 145 z dnia 26go czerwca r. b. u- 
mieścił ò zamierzonóm przez pana J. Ohrysko 
w Petersburgu „przedsiębiorstwie nowego wyda- 
„nia Zbioru praw polskich znanego pod tytułem: 
„Volumina legum w przeszłym wieku w Warszawie 
„Staraniem iarów wydanego, ustawy i pra- 
„wa od 1347 do 1780 roku obejmującego.“ 
Rozpowszechnieniem materysłu tyle ważnego dla 
historyi, prawdziwą zjedna sobie wydawnictwo za- 
sługę przed narodem, jeżeli to nowe wydanie Vo- 
luminów z najściślejszą dokładnością i korektą bg- 
dzie przedsięwzięte, © le możności z pierwodru- 


ków (oryginałów) ustaw krajowych r), albowiem 


T) Za przyzwoleniem króla Zygmunta III roku 1615, wydany 
został gockiemi głoskami w drukarni Andrzeja Piotrkowczyka 


w Krakowie Zbiór konstytucyj ù uchwał sęjmowych począwszy od 


w przedrukąch 
ki niesprostowane, szczególnićj w nazwiskach spo- 
strzegane, które w pierwodrukach pewno ze sta- 
ranną dokładnością były umieszczane; nadto. zag 
wsżne opuszczenia w Voluminach wypełnione być 
winny. 

I tak znajdujemy w Voluminach wspomnianych, 
że powiat brąsławski w województwie wileńskigm 
na granicy Kurlandyi położony, często mylnie brą- 
cławskim jest nazywany, stąd powstaje watpliwość, 
czyli wzmianką, nie tyczy się województwa bracław- 
skiego na Podolu; np. w tomie III; 1) Na stronie 
322, Aleksander Kropiwnicki pisarz ziemski brą- 
oławski» poborca z bracławskiego, A NA stronie 
348, tonże sam Aleksander Kropiwnicki nazwan 
jest pisarzem ziemskim brasławskim, poborcg 
z braslawskiego; 2) ną stronie 202, rozgranicze- 
nie powiatu bracławskiego z Kurlsndy4; 3) w to- 
mie V na str. 289 powiat brasławski mylnie jest 


bracławskim nazwany. Przytoczony wielokrotnie 
| AEO GP 


1550 do 1619 roku, dłayKorony t Litwy pierwszą księgę praw | drugi zaś 


tworzący. Od 1620 do 1659 roku wydaną została druga księgą 


praw za królewskim przywilejem w tejże samćj drukarni w Kra- sprostowane z pierwodrukó 


ikowie, zaś w Watszawie w drukarni Ellerta wytłoczona itd, 


wyż wspomnianych znajdują się mył- | Stanisław Skarszewski kasztelan wojnięki, znaj- 


duje się w tomie V na str. 107 mylnie SKkary- 
szewskim mianowany, Zaś w tomie V jest jeden i 
tenże sam mąż wspomniany: 1) na Str 38 pod 
juramentem króla Jmci Michała r. 1669, Nicolaus 
Skarorowski. O srilifer Terrae Bielsoene ©) “y str. 
247 pod koniederącyą gener wars? To- 
ku 1674, Nicolaus A B aaien Vezillifer Terrae 
Bielacens.; 3) na str. 281 pod juramentem króla 
Jmoi Jana r. 1674, Nikolaus Skarszowski Vo- 
xillifer Terrae Bielscene, (tak samo i POÀ porząd- 
kiem elekcyj w tymże samym, tomie NA str, 34); 
4) na str. 317 na elekcyi króla Jmó Jana III 
r. 1674, Mikołaj Skaszewski chorąży Ziemi biel- 


y skiej. Pytanie więc do którego domu należał ów 


chorąży bielski, którego Niesiecki czerpiąc z kon- 

stytucyj: przytaczą w domu Skaszewskich, zaró- 

wno z Adamem stolnikiem zakroczymskim (1674), 

chociaż ci obydwa znajdują się W Voluminie V 

na str. 34 pod porządkiem elekCyj r. 1669 nieda- 

leko siebie podpisami: pierwszy Skarszowskim, 
kaszewskim. 

Podobne wątpliwości dostrzegane, winny być 

8 1 Ików ustaw sejmowy ' 

lktórych najściślój trzymając Się, uwagami g 


nie wyjaśniać należy sprzeczności i prawdopodo- 
bieństwa. 

Lecz najujemniejszą stroną w Voluminach sta- 
raniem XX. P 


„w Okó 
„dług nich mi A 0 głosować, a o 
"których ani w dypio TEE elekoyj, ani w psctach 
„conyantąch, 8%: ch między przytomnymi przy- 
„Siędze teg? ksieg, 7, doczytać się niemogłem 

„Głosy to w S8IĘgzch ustaw opuszszczone 7) itd. 


> M 

3) Wydawca „Poczętu elektorów“ nie zastanowił się, źe Vo- 
lumina legum staraniem XX. Pijarów w Warszawie wydane, 
mogą być nie zupełnie dokładne, a w pierwodrukach ustaw sej- 
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Niegdyś Anglia przemawiała tylko za ludnościami 
państwa kościelnego i Neapolu, dziś zaczyna prze- 
mawisó za ludnością wenecką. Constitutionnel szy- 
dzi z takićj pogrobowej miłości. 

Times nazwał Napoleona III nowożytnym Sfin- 
xem. Pays mówi, że raczćj trzebaby go nazwać 
aowożytnym Edypem, który ugodził wserce Sfin- 
xn rewolucyjnego i który idąc w ślady Napoleo- 
na Igo, prezyduja spokoinemu uorganizowaniu de- 
mokracyi i zasad r. 1789. 

Hr. Arese, nowy minister sardyński, jest ściśle 
z Cesarzem, był znim w Ameryce i stawał w Tui- 
leryach, ile razy przybywał do Paryża. Mówią o 
zmianie ambasadora francuzkiego w Turynie. Za- 

ewnieją, że na konferencye do Zurich pojedzie 

r. Walewski. 

Książę Napoleon ma wcześnićj wrócić do Pa- 
ryża niż sądzono. Może nawet dziś przyjechać. 
Księżna Klotylda była w St. Cloud przy przyję- 
ciu Cesarza. 

Hr. Pourtalós jeszcze nie wrócił! 

Osoby przybyłe z teatru wojny zapewnają, że 

arz prowadził sam całą wojnę, że marszałko- 
wie a nawet i król sardyński wykonywali tylko 
jego rozkazy. 

Cesarz dskorował szwedzkiego porucznika Lil- 
lichook, kuóry znsjdował się w głównéj kwaterze 
podczas wojny. 

Pan Dupin ustanowił r. 1855 trzechletnie na- 
grody w kolegium Varzy za różne zadania. Te- 
goroczne zadanie jest następującćj treści: „Ludz- 
kość w wojnie, umiarkowanie w zwycięztwie, spra- 
wiedliwość w celu.* Określając to zdanie pan Du- 
pin wychodzi z EC zasady: „chacuu chez 
son; chacui son droit.* Chce on aby każdy naród 
był u siebie i rządził się swemi prawami. 

Upały nieustają w Paryżu i całćj Francyi. Zni- 
wa zostały przyspieszone. Unały podniosły ceny 
owoców, jarzyn i furażów. Wczoraj w niedzielę 
leżało znowu do późna w nocy ze 30,000 Pary- 
żanów nad sadzawkami lasku bulońskiego. 

W Vincennes robią się próby nowych kulek 
karabinowych jeszcze skuteczniejszych niż dawne. 
Zapowiad ją tlską czynność portów i fabryk ma- 
rynarskich. Wiem że Rosya zaczyna wielkie prace 
w swych portach i morskich fabrykach pod okiem 
W. K:. Konstantego. Francya rachuje na skute- 
czność fregat parowych które zaczyna budować. 

Giełda stoi w wysokich cenach. Kulisa została 
do szczętu zniesioną, bo grałą zawsze na spadek 
r w jéj łonie mieściły się złe języki. Na kulisie 
straciła wiele giełdowa partya niemeska. Pokój 
zadał klęskę tćj partyi. Rząd myśli dać nowy im- 
puls pracy publicznój. Kapitałów jest nawał. 

Na rannych zebrano już 604,652 fr. 

Dziś odbyło sę roczne posiedzenie Towarzy- 
stwa lekarskiego i centralnego rolnictwa. P. An- 
toni Passy prezes towarzystwa, powiedziił piękną 
mowę w którćj wystawił postęp rolnictwa we 
Francyi i podnoszenie się, mnożenie wielkich wła- 
enoś i, obok małych. Ziemia francuska, rzekł on, 
jest dla wszystkich kapitałów, każdy czy wielki 
czy mały bierze się dziś do jéj uprawiania z całój 
siły i szuka w nićj bogactwa, bo każdy się prze- 
konał, że ziemia jest najpewniejszóm i najlepszóm 
bogactwem. 


Londyn 16 lipca. 

SS. Coraz mocnićj się tu przebija niezadowol- 
nienie z rozwiązania sprawy we Włoszech i no- 
wego sposobu w jaki było wykonane. Wczorajsza 
rozprawa w Izbie parów świadczyć może jak mo- 
cno uczucie dumy anglików obrażone zostało. 
Chociaż na wezwanie lorda Granville, lord Nor- 
manby cofną} na teraz wniosek swój tyczący się 
spraw włoskich, kilkunastu parów, tak whigów jak 
torysów, wyrazili zdanie swoje w tym przedmio- 
cie. Lord Clanricarde powstawał przeciw taje- 
mniczości rządu w sprawach zagranicznych. Lord 
Brougham ubolewał, że kwestya takićj wagi jak 
wojna lab pokój w Europie mogły być stanowio- 
ne przez dwóch mocarzy, bez wiedzy nietylko są- 
siednich państw, ale nawet swych własnych mini- 
strów. Lord Derby uważał to dziwnem, że Sar- 
dynia, która zajmowała pierwsze miejsce w spo- 
rze i dla którćj Francya była tylko sprzymierzeń- 


Nie rozwodzę się nad śmiałością tak stanow- 
crego twierdzenia o rzeczy wątpliwój, z pierwo- 
druków praw i konstytucyj niezbadanćj, — albo- 
wiem zamiarem moim jest tylko, zwrócenie uwagi 
mianowicie szanownego Wydawcy nowego prze- 
druku Voluminów legum, na niedokładność wyda- 
nia staraniem XX. Pijarów w przeszłym wieku 
ogłoszonego. Nowy przedruk ustaw sejmowych 
winien być przedsięwzięty o ile możności z pier- 
wodruków gockiemi głoskami wydanych, w któ- 
rych znajdują się Su//ragija osobnym na ziemie po- 


dzielonym Tozdziałem jako takowe objęte dane |czy 


w mmniéj licznych głosach na króla Michała, lecz 
na króla Władysława TV około pięciu tysięcy gło- 
sów wynoszące. 

Prostując niniejszem wyżćj wspomnione mylne 
twierdzenie p. Pietruskiego, do, aję zarazem: iż 
ksiądz K. Niesiecki do SWOjój „Korony Polskiej“ 
ob siedmdziesiąt domów li z pomiędzy ele- 

torów króla Władysława IV wyszukał bsz do- 
dania nawet herbu. O sześćdziesięciu kilku domach 
wspomina temi słowy: „z województwa N. pod- 

isal elekcyę króla Władysława IV r. 1632*; przy 
kilku zaś mówi tylko: „z województwa N. roku 
1632.“ 


TET ——=4 


ski i Niesiecki tylokrotnie o nich wspominali, 


CZAS z Soboty 23 Lipca 1859. 


cem, zostawioną jest w tyle. Dodał, iż słychać, że 
pokój stanął między Austryą a Francyą, ale ży- 
czyłby sobie wiedzieć, czy zawarty także został 
pokój między Austryę a Sardynią. Lord Mal- 
mesbury, ganiąc tajemniczość rządu przed parla- 
mentem w sprawach zagranicznych, spodziewał się, 
iż parlament pierwćj się nie rozejdzie, póki nie 
będzie miał sposobności dowiedzenia się, jakie sta- 
nowisko rząd zamyśla zająć przy zawarciu osta- 
tecznóm pokoju. Lord Ebury, książę Rutland za- 
lecali przedewszystkićm Anglii niewydawanie się 
zbyteczne naprzód i stałe trwanie w polityce nie- 
interwencyl. J 

W Izbie niższćj niemnićj ostrożnie dotknęli obe- 
cnego położenia na zewnątrz. „ 

Times nieprzestaje swoich ironicznych, ale trze- 
ba wyznać prześlicznie napisanych artykułów, z po- 
wodu zawartego pokoju. Główny ten obrońca po- 
kcju, choćby miliony na tóm cierpiały, niemoże 
przebaczyć Cesarzowi Francuzów tak śpiesznego 
ukończenia wojny. Nawet z żalu sam sobie się 
sprzeciwia i boleje nad tymi, którzy w nadziejach 
swych zawiedzeni zostali. 

ziś już i Times mówi o nieukontentowaniu we 
Francyi z powodu zawartego pokoju. Korespon- 
dent paryski tego dziennika, ten sam który ciągle 
utrzymywał i dowodził, że wojna ta była niepo- 
pularną we Francyi, powiada, że wyłączając ku- 
pców, bankierów, oberżystów, modniarek, którzy 
się cieszą ukończeniem wojny, rezultat téj wojny 
wzbudził powszechne uczucie zawiedzenią. Czyż 
warto było, pytaja, poświęcać tyle tysięcy ludzi i 
wyrzucać tyle milionów, któreby lepiéj użytemi 
być mogły, i nsrażać Francyą na niebezpieczeń- 
stwo, aby obdarzyć Wiktora Emanuela Lombar- 
dyą, a Papieża jakąś nieoznaczoną honorową si- 
nekurą. łoska ta konfederacya, jest także za- 
gadką dnia. Jakże będzie urządzoną? Jeżeli Pa- 
pież jest tylko honorowym prezydentem, któż bę- 
dzie wykonawczą władzą? Kto mianować będzie 
reprezentantów, panujący czy poddani? Jednóm 
słowem, niezadowolnieni, nic niemogą widzieć wy- 
raźnego, oznaczonego i w jednym punkcie tylko 
się zgadzją, że jakkolwiek wielkie Cesarz Napo- 
leon posiada zdolności, tą razą nie dał wielkich 
dowodów bystrości. 

Spadek jednego procentu na giełdzie paryskićj, 
równie jak wczorajsze rozmowy w obu Izbsch, 
nie wzmocniły zaufania w trwałość pokoju wło- 
skiego. Lekka reakcya nastąpiła w wartościach 
publicznych tak krajowych jak zagranicznych, kon- 
sole jednak stoją na 955/,. 

Powracsjące z Indyj oddziały wojska zaczynają 
już przybywać do Anglii. Pułk 10ty piechoty wy- 
eir wtym tygodniu i połączywszy się z swym 
zakładem liczącym 600 ludzi, powrócił do prze- 
pisanego kompletu. Pierwszy powracsjący pułk 
jazdy, 9 ułanów, lada dzień jest spodziewany. 

W Irlandyi znowu były bójki wszczęte przez 
milicyą tam stojącą. Riot, jak tu nazywają, za- 
szedł między niekarnemi temi pół-żołnierzami, a 
ludnością katolicką, i popełnione zdrożności przez 
pierwszych były tak oburzające, że dały powód 
w obu Izbach do interpelacyi. Znaczne siły regu- 
larnego wojska na czas przybyły aby temu koniec 
położyć, ale Am bezprawia często się jeszcze 
ponawiać będą, prawo bowiem angielskie nie dość 
surowo występnych karze. 

Nadzwyczajne mamy tu teraz upały i jak zwy- 
kle w lecie, Tamizą tak okropnie zatruwa powie- 
trze na daleką nawet od swych brzegów prze- 
strzeń, że wiele osób opuściło swe mieszkania 
z tego powodu, a w gmachu parlamentu leżącym 
na brzegu rzeki, okną nie mogą być prawie nigdy 
otwierane. 4 

Olbrzymi zegar na wieży parlamentu, jest już 
nakoniec w ruchu. Głos dzwonu wybijającego go- 
dziny, tak jest donośny, że pomimo ciągłego uli- 
cznego hałasu, słyszany jest dokładnie w okolicy. 
Podczas nocy, słyszeli go nawet w oddalonym o 


5 mil angielskich Richmond. 


Kraków 2180 lipca. P. Zygmunt Lóbenstein 
przeznaczył 500 zł. austr. do rozdania między ran- 
nych żołnierzy Z Krakowa pochodzących. 


Wspomniawszy o prący X. K. Niesieckiego, u- 
dzielam następnie ciekawe spostrzeżenie stwier- 
dzające poniekąd zarzut stronniczości czyniony 
temuż autorow; ry: mimo że sam wspomina 
w tomie III na str. 366 „w wieku siedmnastym 
„rzadko który był dom któryby heretyckiemi ną- 
„zwiskami nie miał A uwikłać.* Jednakże z siedm- 
dziesięciu przeszło omów wyżćj wspomnianych 
z elektorów króla Władysława IV do „Korony 
Polskiej“ wyszu%8nych, ani jeden nawet nie nale- 
żał do mnogich OWego czasu domów „ionowier- 
ch 3). Samo JUż Poszukiwanie do dzieła Swego 
tylko katolickich domów, naprowadza na myśl: żę 
autor w gorliwości Bwćj katolickićj zapomniał o 
obowiązku bezstronności i gymienności pisarza pu- 
blicznego; dzieła zwłaszczą narodowego! Miałże- 
by więc X. Kssper Niesiecki S. J. rozmyślnie po- 
mijać domy innowiercze, heretyckie jak je nazy- 
wał, z których między elęktorami króla Włady- 
sława IV znajduję SIĘ zwracające koniecznie na 
siebie uwagę wartuJ4cego suffragija dotyczące, a 


*) Pseudonim M. J. A+ Rychcicki, w dziele „Piotr Skarga 
ijego wiek“ w Krakowie Y. 1850 wydanem, przytoczył w to- 
mie I na stronicy 119 do 128 giędmset czterdzieści i dwa (742) 


domów polskich innowierczych, zebranych według Sandyusza 
mowych suffragija z r. 1682 znajdować się riuszq, kiedy Okól- | Lubieniekiego, Cichockiego, Jabłońskiego, Łukaszewicza, Nie- 


i imnych. 


— C. k. ministeryum skarbu zamianowało Ka- 
mila Nadermanna komisarza powiatowego skarbo- 
wego w Tarnowie, sekretarzem dyrekcyi skarbo- 
wéj krajowéj w Krakowie. x 

— Dyrekcya skarb. kraj. w Krakowie zamianowa- 
ła stałymi asystentami kancelaryjnymi: Ludwika 
Nemethy zostającego na spoczynku komisarza stra- 
ży skarbowćj i Edwarda Sauerma zostającego na 
spoczynku asystenta administracyi kameralnćj po- 
wiatowćj. 

— Komisya krajowa do spraw osobistych urzę- 
dów powiatowych mieszanych, zamianowała ad- 
junktów sądowych Wojciecha Chłopickiego i Edwar- 
da Wahn, tudzież aktuaryusza sądu powiat. Wa- 
leryana Zurowskiego, adjunktami urzędów powia- 
towych w Krakowskim obrębie rządowym. 


a ah, 


Wiedeń 21 lipca. Wiadomości polityczne ogra- 
niczają się na tem jedynie, że wypadki włoskie by- 
wają przez tutejsze dzienniki przedstawiane w bar- 
wach bardzo jaskrawych, jak gdyby na okazanie, 
że obecny stan rzeczy we Włoszech nie zadowol- 
nił nikogo, a nawet tych dla dobra których był za- 
mierzony. O kongresie nic niesłychać; o zjeździe 
w Zürich tylko tyle, że takowy Ema przyjść do 
skutku. i 

— Mówią tu, że posłem francuskim w Wiedniu 
będzie p. Delacour, który już ten urząd raz tu pia- 
stował. S 

— Zarząd dóbr esteńskich nadesłał tu uwiado- 
mienie, iż sekwestracya nałożona na dobra familii 
książęcéj przez rząd sardyński, napowrót zniesioną 
została. 

— Wymiana jeńców już się rozpoczęła, gdyż jak 
donosi Brilnner Ztg, jeńcy wojenni francozi i wło- 
si opuszczają miejsca swe w Czechach i Morawie 
gdzie byli osadzeni. 

— Wspomnieliśmy już o nowych rozporządze- 
niach ministerstwa skarbu z d. 18 lipca tyczących 
się uproszczenia egzekucyi z aktu urzędowego lub 
z należytości zahipotekowanćj, tudzież z wekslu. 
Tym sposobem akta notaryalne i księgi hipoteczne 
nabyły takiego prawie znaczenia, jakie im jest przy- 
znane w cywilnem prawie francuskiem i polskiem. 
Rozporządzenia te dają większe niż dotąd bezpie- 
czenstwo wierzycielom przeciwko opieszałym dłu- 
żnikom, którzy ciągłemi opozycyami wstrzymywać 
mogli egzekucyę z aktu notaryalnego lub wekslu, 
tudzież ułatwia prenotacyę w księgach hipotecznych. 
Nadto Koresp. Austr. zapowiada bliskie ustano- 
wienie sądów pokoju dla załatwiania sporów w naj- 
niższćj instancyi, tudzież rozstrzygania spraw dro- 
biazgowych. Instytucya sądów pokoju zniesioną zo- 
stała w Krakowie wraz z zaprowadzeniem sądo- 
wnictwa austryackiego, a zbawienne skutki tego 
rodzaju sądów, łatwość i taniość procedury nie po- 
trzebują tu pochwał; Francya, Włochy, Belgia, 
znaczna część Niemiec, Królestwo Polskie rządzą 
się prawem cywilnem francuskiem i procedurą fran- 
cuską, wszelki więc krok w Austryi zbliżający są- 
downictwo do francuskiego, pożądanym być musi. 
Klęski handlowe i przemysłowe ostatnich miesięcy 
okazały się już potrzebę zmiany prawa o upadło- 
ściach, pozwalając układy dobrowolne między wie- 
rzycielami i dłażnikami. Doświadczenie wykazało ca- 
łą dogodność i korzyść tćj zmiany, którćj się pod- 
dawali chętnie wierzyciele jako zapewniającćj im 
spieszne zaspokojenie choć części należytości, która 
inaczćj miała im się dostać dopiero po przeprowa- 
dzeniu wszystkich form sądowych i wszystkich dłu- 
gich i kosztownych procesów. Obecne zmiany usta- 
wy o egzekucyach są dalszym krokiem na drodze 
reform sądowych. Byłoby atoli korzystniejszem i ła- 
twiejszem zaprowadzić ogólną reformę przez przy- 
jecie gotowćj już ustawy cywilnćj, wyprobowanćj 
w tylu krajach, niż częściowe zastosowywanie jéj; 
w każdym jednak razie już i te zm any powinny 
wpłynąć korzystnie na stosunki pieniężne i podnie- 
sienie kredytu. 


Królestwo Polskie. 


W Warszawie taki jest natłok do szkoły techni- 
cznćj czyli tak zwanego gimnazyum realnego, iż 
teraz jednę ze szkół powiatowych filologicznych 
przemieniono w oddział Ścio-klasowy gimnazyum 


nie dopieroż tak znakomitego, jakim był ów au- 
Kaa oe = 
zeczywińcie znajduje Się w sufragiach wiele 
bardzo łów Rycerstwa Polskie zj których 
żaden niewspomniał z polskich herbarzopisarzów. 
Byłoby do życzenia aby zaradzono brakowi peł- 
nego „Zbioru domów Rycerstwa Rzeczypospolitćj 
polskićj* jako materyała historycznego, wielce po- 
żądanego. Najpotężniejszćj w tym względzie po- 
wagi używa słusznie pierwodruk „Korony Pol- 
skiój* X. K. Niesieckiego, który z sumienną do- 
kładnością i korektą uzupełnion: być powinien: 
domami starożytnemi w Zbiorach praw polskich 
znejdującymi 8Ię 8 opuszczonymi czy to z niewia- 
domości lub stronniczości tegoż autora, jako też 
5 at mę e po i. w świat „Korony 
olskićj* na mocy praw Rze ospolitćj niegdyś 
polskiej przedrozbiorowej, ard $ 90 e b 
cerswa polskiego“ (Korony i Litwy), według świa- 
dectw z ówczesnych konstytnoyj, Suffragijów itp- 
zaczerpn'ętych, również i według dowodów wis- 
rogodnych z archiwów sądów grodzkich i ziem- 
skich z czasów niegdyś Rzeczypospolitćj polskiej 
zebranych. 

Jedyna powaga pod którćj przewodnictwem ta- 
kie uzupełnienie „Korony Polskiej“ Niesieckiego mo- 
głoby zostaó uskutecznione; znajduje się gz" 
w Towarzystwach naukowych, które zająć się j 


zyły „koło ry- | 0Ym 


y~ 
realnego. Kurator okręgu naukowego warszawskie- 
go ogłaszając o tém, przedstawia w następujący 
sposób powód utworzenia tego nowego gimnazyum 
realnego, oraz prawidła według których zostało 
ustanowione. 

„Celem usunięcia zbyt wielkiego natłoku uczniów 
w gimnazyum realnóm w Warszawie i dla zado- 
syćuczynienia dążeniu mieszkańców co do realnego 
wykształcenia młodzieży, Najjaśniejszy Pan ze- 
zwolić raczył, na przemienienie szkoły powiatowćj 
2gićj filologicznój w Warszawie, na odpowiedni 
Ścio-klasowy oddział gimnazyum realnego na zasa- 
dach następujących: 1) życzących pobierać nauki | 
w gimnazyum realnćm i mieszkających w połu- | 
dniowćj części miasta, gdzie znajduje się pomie- | 
niona szkoła, przyjmować wyłącznie w ustanowio-_ 
ne odpowiednie klasy; 2) za naukę pobierać taką 
opłatę szkolną jak w gimnazyum realnćm, tj. po 
rsr. 20 rocznie; i 3) uczniowie nosić mają mundur 
przepisany dla uczniów gimnazyum realnego. Przy-/ 
czóm zatwierdzony najwyżćj etat dla pomienionego 
oddziału Ścio-klasowego gimnazyum realnego, któ- 
ry to oddział rozwinięty zostanie z początkiem ro- 
ku szkolnego 1859/,,.* 

Dodać tu musimy iż w gimnazyach realnych ró- 
wnie jak w wszystkich zakładach naukowych Kró- 
lestwa Polskiego, wszystkie prawie nauki, prócz 
jezyka rosyjskiego, wykładane są po polsku. 


„Ustawa o służbie cywilnej w Królestwie Polskiem. 
Tytuł V. O porządku przenoszenia urzędników i 0 
uwalnianiu ich ze służ 

Art. 43. Dla dobra służby, 
przenosić urzędników na inne 
również zezwalać na takowe 
prośby urzędnika. 

Art. 44. Translokacya dla dobra słażby w tymże 
samym wydziale, zależeć będzie od przełożonćj nad 
tym wydziałem władzy. 

Art. 45. Ktokolwiek żądać będzie translokacyi na 
inną posadę w tćj samćj części słażby, może o to 
zanieść prośbę do najbliższćj swćj zwierzchności. 

Art. 46. Translokacya urzędniką z jednego wy- 
działu słażby do drugiego, odbywa się nie inaczćj 
jak za'poprzedniem zgodzeniem się tych wydziałów, 
do którego i z którego urzędnik przechodzi. 

Art. 41. Osoby zostające w służbie cywilnćj, 
które pod względem odbytych nauk lub na zasa- 
dzie innych przepisów nie są obowiązane do służ- 
by terminowćj (art. 48), mogą w każdym czasie, 
według ko goa i set ni $ p uwolnienia od 
zajmowan rzez nich posady, albo 
z aj taby ż y: nawet zupełnie 

Art. 48. Ci zaś z pomiędzy urzędni 
odbyte przez nich nauki lub też ine g Barai 
bowiązują do poświęcania się w ciągu danój „AR 
lat, pewnemu rodzajowi słażby, nie mogą być z nig 
uwalniani przed upływem tego zakresu czasu, wy- 
jawszy przypadki choroby udowodnionćj i czynią- 
cćj ich niezdolnymi do dalszćj słażby, albo też 
w skutek osobnćj w tćj mierze decyzyi Rady Ad- 
ministracyjnćj. 

Art. 49. Uwolnienie urzędników od - 
nych obowiązków i od slużby, udzłolanomi» kadris 
przez tęż władzę od którćj otrzymali nominację na 
swą ostatnią posadę. 

Art. 50. Urzędnik nie może dowolnie opuszczać 
miejsca swego urzędowania, ani też zaprzestać spra- 
wowania urzędowych swych obowiązków, zanim 
legalne uwolnienie doręczonem mu nie będzie. 

Art. 51. Żaden urzędnik wychodzący ze służby 
na własne żądanie, nie może być uwolnionym od 
sprawowanych przez niego obowiązków, dopóki ta- 
kowych nie zda porządkiem przepisanym, bądź prze- 
znaczonemu w jego miejsce zastępcy, bądź innemu 
przez właściwą władzę wskazanemu urzędnikowi 
i nie otrzyma należytego w téj mierze pokwito- 
komi 52. Urzędnik któ wi 

Art. remu powierzo 
kasa, lub inna własność skarbowa, powiniem pan 
kowćj, przed otrzymaniem uwolnienia, złożyć W prze- 
pisanćj drodze usprawiedliwiony rachunek; dla tego 
też w przedstawieniu do uwolnienia takiego urzę- 
dnika, wymienionem być powinno, że rachunek tego 
rodzaju przez niego złożony został, i że skarb nie ma 
żadnćj do niego pretensji. 


mocne będą władze 
odpowiednie posady, 
translokacye w skutek 


najsumiennićj wydaniem podobnego ma. 3 
storycznego, poniekąd mają nawet Krwi «= 
chajby Krakowskie, E oznańskie, Wileńskie, i t.y 
towarzystwa naukowe W porozumieniu między si- 
bą zajęły się 4 pri połączonemi siłami „Zbio. 
ru domów Rycerstwa nięgdyś Rzeczypospolitć 
polskićj* za Pomocą wydziałów ad hoc z grona 
swego ustanowionych, których zadaniem byłoby 
w przeciągu rea oznaczonego zebranie potrze- 
bnych matrye w. Wydaniem przez niejaką po- 
wagę narodową sumiennie dokładnego a tyle po- 
żądanego materyałą his;orycznego , równocześnie 
z moraine Potępieniem wszelkich uzupełniań pol- 
skich kerbarzów przez pojedyńczych przedsiębior- 
ców podejmowanych, z dodatkami, które nie we- 
wszy8 bn kę wytrzymać potrafiłyby,— po- 
łożoną byłaby zarazem tama przeciw pojawiają- 
„ję mnogiem hurbarzo-spekulacyom. Niechaj- 
by ra Już takowe dowolnie zajmowały Odrębnim 
SE Pizy 3 powstałych od czasu zmiany Rzą- 
d A zybywających illustracyj, z rycerstwem nie- 
Boy "zeczypospolitćj polskićj styczności nie ma- 


jących, tym sposobem przynajmnićj historyj u- 


szczerbku nięprzynoszonoby, % nadto szystki 

illustracye zaj cy o iani o aT io 

rap ik = uboóuc godne siebie oddzielne 
P. Z. 8. 


PE au — „ao 


CHAS z Soboty 23 Lipca 1859. 


na ta w niczem nienarusza warunków kapitulacyi 
(umowy), żołnierze przeto poddali się woli kró- 
lewskiej. i i 

Czy oficerowie 2go i 3go pułku (dawniéj z Frei- 
burgu i Solothurn, tudzież z kantonów katolickich 
Szwajcaryi werbowanych) podczas usuwania herbów 
nie zachowali tćj samćj ostrożności co pułkownik 
berneński; czy mniejszy wywierali wpływ na żoł- 
nierzy, dość, że Część tychże, z których i tak około 
100 miało być rozpuszczonych z powodu upłynię- 
cia kapitulacyi, zbuntowała się 8go lipca i chciała 
berneńczyków wciągnąć, lecz się to niepowiodło, 
a w czasie tego, padł z pułku berneńskiego jeden 
kapitan i jeden dobosz. Powstańcy ruszyli przed 
pałac królewski i żądali posłuchania, na co jene- 
rał szwajcarski Sury dał odpowiedź, że nazajutrz 
dowiedzą się o odpowiedzi królewskićj na placu 
marsowym, na Którym też żołnierze noc przepę- 
dzili. 

Nazajutrz 9go buntownicy stanęli pod bronią na 
placu, a na przeciw nich pułk berneński, batalion 
strzelców i artylerya. Jenerał Sury wezwał ber- 
neńczyków aby broń złożyli. Buntownicy w liczbie 
około 800 dali ognia, na ten więc strzał przeci- 
wnicy z ręcznćj broni, a artylerya kartaczami od- 
powiedziała. Bernenczycy rzucili się z bagnetem 
w ręku, rozpędzili niewierne wojsko i do koszar je 
wparli. Na tóm zakończyła się walka. Powstańców 
padło około 30, a z pułku berneńskiego jest 20 
zabitych i rannych, pomiędzy tymi podpułkownik 
pułku. Wierność berneńczyków była bez zarzutu. 
Król wydał amnestyę, a z pod nićj wyjął tych, 
którzy wieczórem 8g0 namawiali żołnierzy do buntu. 
Co do pobudek tego Czynu, różne krążą wieści. 
Król dozwolił opuścić kraj tym wszystkim, którzy 
zechcą, i tym sposobem spodziewają się tu (w Ber- 
nie) za dni kilka, półtora-tysiąca ludzi z powrotem. 


Azya. 


Wiadomości z Indyj wschodnich donoszą o po- 
wstaniu i rzezi chrześcian w posiadłościach holen- 
derskich na poładniowo-wschodnićm wybrzeżu wy- 
spy Borneo, w powiecie zwanym Banjarmasing. 
Awanturnik malajski imieniem Alin z Munin, korzy- 
stając z nieukontentowania ludności zamieszkują- 
cćj tę okolicę wyspy, z powodu iż w miejsce zmar- 
łego su pod opieką holenderską będącego, 
objął władzę nieprawy syn jego, wywołał powsta- 
nie i ogłosił się władcą kraju. Mahometańska lu- 
dność wspierająca uzurpatora a składająca się po- 
większćjczęści z robotników w kopalniach, rzuciła 
się na urzędników kompanii górniczćj holender- 
skićj i wymordowała ich, z wyjątkiem kilku kobiet 
i dzieci, które powstańcy uprowadzili. Wymordo- 
wano także Europejczyków w innych okolicach 
powiatu; w ogóle zginęło Europejczyków według 
jednych do 50, według drugich do 100. Energi- 
cznemu wystąpieniu pułkownika Andersen, który 
parę dni wprzód przybył z kompanią piechoty, aby 
objąć zarząd osady i dowództwo nad oddziałem 
wojsk w nićj stojących od dotychczasowego gu- 
bernatora kolonii hr. Bentheim, zawdzięczają oca- 
lenie miasta Tatus stolicy Banjarmasingu. Prze- 
szłemu zaś gubernatorowi zarzucają, iż mało zwa- 
żał na czynione ostrzeżenia i nie dał opieki towa- 
rzystwu górniczemu jaką dać mu był powinien. 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


— Przekazane na ręce Redakcyi od p. A. K. 2 złr. i od 
niewymienionego 2 złr. m. a. na wsparcie chorego murarza Jó- 
zefa Dymka pod Nrem 1 za Wizytkami na Krowodrzy, wręczy- 
liśmy na miejscu. 

— W hotelu Inwalidów w Paryżu umarła w tych dniach 
Aniela Duchemin, która za wojen pierwszego cesarstwa służyła 
w szeregach armii, dawała częste dowody męstwa a nakoniec 
styrana latami i ranami, umieszczoną została w liczbie wysłużo- 
nych kalek. W armii miała ona stopień sierżanta, dostawszy się 
do domu Inwalidów otrzymała stopień podporucznika. Tera- 
źniejszy Cesarz ozdobił ją krzyżem legii honorowćj; miała nad- 
to medal ś. Heleny. 


Tytuł VI. O atrybucyi władz w przedmiocie mia- sý we wszystkich państwach włoskich nastąpiła, il 
nowania, przenoszenia i uwalniania od służby. , |mniema, że jeżeli dzisiaj restauracya ta na tychsa- 
Art. 53. Mianowanie, przenoszenie i uwalnianie mych nastąpi podstawach, trudno się spodziewać, 

zostających w służbie zależy: aby stosunek rządzonych do rządzących stał się le- 
1) Co do posad klasy IV i wyższych, od władzy |pszy przy wzajemnćj usprawiedliwionćj nieufności. 

najwyższćj, na przedstawienie Namiestnika Króle- | Wszelkie przeto nadzieje Włochów opierają się tyl- 
stwa. „ /„ |ło na wojnie. Dla tego wszyscy patryoci włoscy 
2) Co do posad klasy V i VI, od Namiestnika ||edą tak długo pracować wszelkiemi środkami nad 
Królestwa lub Rady Administracyjnćj, na przedsta- | yznieceniem wojny, dopóki życzenia Włoch nie 
wienie władzy właściwej. 1 , |ostaną spełnione. Aby temu stanowi rzeczy raz 
3) Co do posad klasy VII, VIII i IX; od właści-|jołożyć koniec, Europa ma jeden tylko Środek, a 
wych władz naczelnych, na przedstawienie władz bez- | pianowicie Włochy jedynie Włochom pozostawić 
pośrednio im podległych. _ zeczywiście. Opintone zapewnia, że Anglia, Prusy 

4) Co do posad klasy X iniższych, we władzach || Rosya nic nie mają przeciwko takiemu ukonsty- 
naczelnych od tychże władz; we wszelkich zaś in-|qowaniu Włoch; przeciwnie wiele im zależeć musi 
nych, od władz gubernialnych, i w ogólności Śre- |ja takim stanie rzeczy zapewniającym Europie po- 
dnich, na przedstawienie bezpośrednio przełożonćj |6j i spokojność. „Włochy — kończy Opinione — 

ą same za słabe aby obcych wypędzić siłą z pół- 

wyspu, zawsze jednak są dosyć silne, aby przez 

wojny i rewolucye utrzymywać Europę w ciągłóm 
wzburzeniu. Zyczymy sobie, aby europejska dyplo- 
nacya uznała tę niezaprzeczalną prawdę i raz za- 
zęła działać według tego, dopóki jeszcze jest czas... 

Jhociaż żywimy takie życzenia, obawiamy się je- 

Inak niestety, że one z trudnością spełnionemi bę- 

Królestwa oddzielnem postanowieniem szczegó- łą. Dyplomacya za bardzo przywykła uznawać speł- 

łowo oznaczy, które mianowicie władze i urzędy i|jione czyny, nietroszcząc się co z tego wyniknie, 

na jakie posady nominować, przenosić i uwalniać |ąpy tylko mieć spokój choć na parę godzin.“ 
mają prawo. — Korespondent z Turynu do Nationat-Ztg w liście 

Art. 55. Na posadę naczelnika XIII okręgu ko-|jowtórzonym przez Pressę wiedeńską tak pisze o 
munikacyi, Namiestnik Królestwa przedstawia za |itanie umysłów w Piemoncie z powodu zawarcia 
pośrednictwem głównie zarządzającego komunika- | pokoju: 

cyami i budowlami publicznemi cesarstwa, które-| „Wiadomość o pokoju sprawiła wielkie i po- 

mu udzielaną będzie wiadomość o mianowanych, | yszechne wzburzenie w umysłach a nawet w pe- 

przeniesionych i uwolnionych w tym okręgu sztabs |ynych stronnictwach niechęć i oburzenie. Lecz 

i ober-oficerach, oraz innych urzędnikach. Przemia-| wzburzenie to nieco się uśmierzyło. Mimo tego 

nowywanie urzędników tego okręgu na rangi woj- |yzburzenia, wielu skłonnych jest uznać trudności 

skowe i uwalnianie ich ze służby, dopełnianem bę-|w jakie Francya popadłaby, gdyby wojna dłażćj 
dzie przez rozkazy najwyższe podług obowiązujących |:rwała. Pragną jedynie wyjaśnienia przyczyn na- 

w tym przedmiocie przepisów. e głego zatrzymania się wojny w pełnym biegu, i 
Art. 56. Przedstawienie na naczelnika pocztowe- |thcą wiedzieć komu przypisać winę połowicznego 

go okręgu w Królestwie i poczt- dyrektora war-|rozwiązania sprawy włoskićj i zawarcia w Villa- 

szawskiego, oraz mianowanie pomocnika jego, jak |[ranca zgniłego pokoju. Dla wtajemniczonych w ce- 
również ich uwolnienie, mieć będzie miejsce za|sarską politykę nie wydaje się niespodziewanćm to 
porozumieniem się Namiestnika Królestwa z głó- nagłe zakończenie wojny. Już przed kilkunastu 
wnie zarządzającym departamentem poczt cesar-|qniami gdy Rattazzi na zaproszenie Króla odwie- 
stwa. z dził główną kwaterę, Cesarz Napoleon w poufnéj 

Ait. 57. Mianowanie, uwalnianie i przenoszenie |rozmowie wyraził mu swoją obawę, że może sto- 
zostających w służbie zarządu okręgu naukowego |sunki europejskićj polityki nie pozwolą mu spełnić 
warszawskiego, dopełnianem będzie według prze- |całkowicie zakreślonego programu względem nie- 

pisów dla tegoż okręgu wydanych. podległości włoskićj, a gdy Rattazzi wspomniał o 
Art 58. Przyjmowanie i uwalnianie aplikantów, | współdziałaniu Rosyi, Cesarz miał mu odpowie- 

w liczbie dla keżdćj władzy oznaczonćj, zależy od|dzieć: „„La Russie! elle hésite, oui, elle hćsite** 

zwierzchności bezpośrednio przełożonćj. W linii są-|(Rosya! ta waha się, tak jest, waha się). Także 

dowćj, przyjmowanie i przeznaczanie aplikantów |hr. Cavour zdawał się przewidywać, iż Cesarz już 
sądowych, zależy od samćj komisyi rządowćj spra-| wprzód miał zamiar nie posuwać sprawy za pewne 
wiedliwości, na zasadzie przepisów najwyżćj za | granice. 
twierdzonćj w dniu 10 (22) kwietnia 1856 r. orga-| „Król Wiktor- Emanuel był dalekim od wszel- 
nizacyi władz sądowych. , |kich układów, utrzymują nawet, że w chwili nie- 
Art. 59. Do przedstawień władz o mianowaniu, | chęci miał zamiar zrzeczenia się tronu. Ojciec jego 
przeniesieniu lub uwolnieniu urzędników, dołącza- | Karol-Albert — mówią — odrzucił w czerwcu 1848 
ne będą stany służby przedstawianych.“ (d. c. n.)|roku warunki pokoju oparte na odstąpieniu kra- 
Niemce y jów po linię Adygi, gdyż niechciał Wenecyi pozo- 

? stawić pod obcém panowaniem; niepodobna przeto 

Urzędowa Preussische Zig pisze: W Gazecie po-|aby syn jego inaczćj postąpił. Lecz okoliczności są 
cztowćj frankfurckićj znajduje się list z Wiednia |bardzo odmienne, i mimo zawarcia pokoju, Król 

z lógo lipca, który poczytuje za fakt pewny, iż] Wiktor-Emanuel nie nie stracił z swćj popularno- 

rojekt wydarcia Austryi jéj wszystkich posiadło- |ści, jakto okazuje zapał z jakim przyjęty był w Me- 

bei włoskich, oddalenia książąt Toskańskiego i Mo- | dyolanie.“ i 

deńskiego, zabrania Papieżowi Legacyj i oddania] — Według Gazetta di Milano, w szpitalach medyo- 

ich pod świeckie rządy, znalazł w Prusach najgo- |lańskich wojskowych znajdowało się w dniu 8 lipca 

rętsze poparcie, i że Prusy z własnego popędu|12,436 rannych i chorych, między którymi 8,070 

przyrzekły Francyi, że nie będą wspierać Austryi | Francuzów, 2,300 Włochów i 2,066 Austryaków; 

ani czynnie ani moralnie, jeźliby się takowa nie |umarło 485 Francuzów, 17 Włochów i 159 Au- 
chciała zgodzić na te warunki. Korespondent wspo- |stryaków. W Cremonie znajduje się 5000 rannych. 
mniany zaręcza za prawdziwość doniesienia swego] Korespondent z Genui z N. M. Zig donosi, iż 

i mówi, że to był plan gotowy i postanowiony, a niej w szpitalach genueńskich znajduje się wielka liczba 

dopiero projekt. Cesarz Napoleon sam był tem je- austryackich oficerów i żołnierzy, A 0 postępowaniu 

dnak zrażony i dla tego natychmiast rozpoczął bez-|z nimi pisze: „Przekonałem Się osobiście, iż tak 
pośrednie z Austryą układy. Korespondent dodaje, | z oficerami jak z żołnierzami postępują z wielką 
że radby wiedzieć czy kto zaprzeczy prawdziwości | ludzkością; chleb i wszelka żywność którą otrzy- 
tego doniesienia.— Otóż mimo tego powątpiewania, | mują porówni z żołnierzami francuskimi jeńcy au- 

Preussische Zig jak najformalnićj temu wszystkie |stryaccy, może być dany na każdy stół. Mimo nad- 

mu kłam zadała. zwyczajnćj liczby rannyc , porządek jest podziwie- 

w ł h nia godny, każdy raniony żołnierz Jest przy obie- 

ocny. dzie jak najdokładnićj obsłużony. Otrzymuje na 

Między głosami jakie podnosi dziennikarstwo |małym stoliku w czystych cynowych naczyniach 
włoskie z powodu zawarcia pokoju, najwięcćj z8j-|Swoją porcyę żywności, oraz chleb 1 wino jakby 
mującóm jest oświadczenie w tym względzie or-|w hotelu. Wielu biednych żołnierzy z pewnością 
ganu hr. Cavoura, dziennika Opinione. Artykuł tego |nigdy nie żyło w takićj wygodzie. Właśnie powra- 

dziennika powtórzony w Presse wiedeńskićj, po |CAM z jednego szpitala w którym zastałem 260 

dajemy tutaj. H żołnierzy austryackich rannych pod, Montebello i 
„Pokojowy powiew, który od kilku dni wieje | Magentą. Wielom z nich musiano odjąć rękę i no- 

od Mincio, działa na nadzieje włoskie jakby wpływ | 86; niektórych zasiałem umierający! 1 przesyłają- 

przegranćj bitwy. Trudnoby było w tćj chwili po- cych na moje ręce ostatnie pożegna Swoim kre- 
dać powody, które sprowadziły ten niespodziewany | Wym. Jestem jedynym Niemcem %t0ry odwiedził 

wypadek, a jeszcze trudnićj przewidzieć skutki te- |tych nieszczęśliwych.“ 3 

go wypadku. Sprawa niepodległości Włoch jest] —W liście z Berna podaje Gaz. Kolońska szczegó- 

odroczona i przemieniona poprostu w sprawę po-|1y» jak twierdzi, prawdziwe o zajściach w Neapolu 

większenia granic Piemontu. Pokój nad Mincio |7 P9fkami szwajcarskiemi. Rzecz tak jest wyjaśniona. 
jest jeograficznym lecz nie politycznym pokojem; fe związkowa poleciła konsulowt} nemu szwaj- 
pokój taki już wprzód był doświadczany a niemiał|carsšiemu w Neapolu, aby się staraí o to, by herby 
trwałości. Europa stawiła Włochy w konieczności kantonalne usunięte były z chorągwi wszystkich 
spodziewania się wszystkiego od wojny a niczego 0d |PU tów, co natychmiast wykonano, Z wielkiem je- 
pokoju; © tém nie powinna ona zapominać. Wie- SR wrażeniem wojskowych szwajcarskich w Nea- 
my, że Optymiści, lord John Russell, bursiści i |po/u- (Dla wyjaśnienia tego dodać musiemy, żę da- 
wszyscy indyferenci wyrzekną, że teraz po tylu do-|wno już Rada związkowa zerwała u ład z rządem 
świadczeniach wszystkie rządy włoskie skłonne są | neaPolitańskim o dostawę żołnierzy szwajcarskich, 
do wprowadzenia popraw administracyjnych. Tutaj | 20 większą „część Szwajcarów dziś jeszcze w służ- 
we Włoszech nie łudzą się takiemi nadziejami, |bie neapolitańskićj będących zaciągnęła się z oso- 
gdyż wspomnienia niedawnych scen w Perugii tkwią |bna Jako ochotnicy a nie w charakterze szwajca- 
jeszcze żywo w pamięci każdego.“ Daléj Opinione rów, gdyż rząd szwajcarski usunął od praw oby- 
przechodzi w opis podobnych scen w 1848 r. we| wale skich tych wszystkich mieszkańców, którzyby 
wszystkich okolicach Włoch, i następnie mówi osie zaciągnęli do obcćj służby). Pułkownik Wytten- 
restauracji systemu rządowego jaka od owego czą-|bach z Berna przedstawił swemu pułkowi, że zmia- 


ładzy. ~ 

5) Mianowanie na posady niższėj służby, klasy- 
fikacyą urzędów nieobjęte, do bezpośrednio przeło- 
żonćj władzy należy. Wyjątkowo od przepisu za- 
wartego w ustępie 3 tego artykułu, nominowanie 
na posady klasy VII w Okręgu Pocztowym i w Są- 
dach Powiatowych, zależy od Rady A dministracyjnćj. 

Art. 54. W rozwinięciu artykułu 53, Namiestnik 


Biblioteki Polskiej wydawanćj przez Kazimierza Turowskiego 
a wytłaczanćj w drukarni „Czasu“ wyszło W tych dniach pięć 
zeszytów, a mianowicie 14, 15, 16, 17 i 18 Seryi na rok 1859. 
W zeszytach tych rozpoczęto przedruk: „Pism wierszem i pro- 
zą Wespazyana z Kochowa Kochowskiego, Wojskiego krakow- 
skiego.“ Każdy znający choć nieco pisma tego żołnierza - oby- 
watela, historyka i poety, który walcząc 5% wojnach i biorąc 
udział w sprawach rzeczypospolitćj opisy” następnie pamię- 
tnikowo te boje i sprawy publiczne, lub opiewał wierszem to 
zdarzenie wojenne i ważne w ojczyznie „ to śmierć 
dzielnych wojowników lnb zacnych obywateli» albo wyśpiewy. 
wał lekkim rymem tok ówczesnego życia towarzyskiego — każ- 
dy, mówimy, kto zna choć nieco pisma Kochowskiego, wie 
jak one s} ważnemi dla chcącego poznać dzieje narodowe 
za czasów Władysława TV a szczególnićj 9*0% Kazimierza, ży- 
cie towarzyskie i domowe. Poezye nawet liryC7ne i epigramata 
zawarte w tych pięciu pierwszych zeszytach: 5% ważne nietylko 
pod względem sztuki i języka, lecz ważniejsze Prawie przez to, 
że nam żywo przedstawiają ówczesny ŚW% towarzyski i sto- 
sunki domowego życia, obyczaje i zwycz%je Narodowe, 


Przegłąd polityczny. 


Depesze telegraficzne. 

Paryż 21 lipca. Zapewniają, że na zjeździe 
w Zürich zasiadać będzie bar. Bourqueney jako 
pełnomocnik francuski, br. Colloredo jako pełno- 
mocnik austryacki, zaś ze strony Piemontu nie ma 
jeszcze nikogo zamianowanego. 


. 


Turyn 20 li Komisarze i urzędnicy sar- 
y odwołani zostali z Księstw i © Leno, 
Parmie i Modenie protestuję miasta 


przeciw restauracyi; gotują się one do oporu i 
chcą połączenia z Piemontem. 
„gjonachium 21 lipca. Izby oz z 
oraj następującą mową zagajsjącą: W trudny 
czasach Król zwołał izby, breopi środki po- 
trzebne do uczynienia zadosyé obowiązkom kraju 
jako państwa związkowego. Położenie polityczne 
wymagało nadzwyczajnych wysileń, ale lud przed 
żadną nie cofa się ofiarą kiedy idzie o honor i 


interesa OJCZYZNY; zresztą zawarcie pokoju zmniej- 
sza potrzebę pieniędzy. Pomimo niekorzystnych 
czasów, należy Się zająć urządzeniem spraw we- 
wnętrznych ; wydziały (nieustające?) mają być wy- 
brane w myśl prawa z r. 1848, Dowody odnoszą- 
ce się do budżetu będą przedłożone, a dotyczące 
przepisy konstytucyjne nie będą pominięte nawet 
pod natłokiem okoliczności. 


Obs mocarstwa które podpisały przedugodne 
warunki pokoju, zamianowały już pełnomocników: 
Austrya hr. Colloredo, Francya bar. Bourqueneya, 
do ułożenia według tych warunków formalnego 
traktatu pokojowego na zjeździe w Zūrich. Pie- 
mont nie naznaczył ze swćj strony żadnego peł- 
nomocnika, i niewiadomo czy a kory. 
Milcząco jednak zezwalać się zdaje na w. i 
pokoju, gdyż odwołał już z Legacyj, z Toskanii 
i Modeny swych komisarzy (dAzeglio, Buon- 
campagniego i Fariniego), którzy mieli jedynie po- 
słannictwo uorganizować zasoby wojenne, Jakie 
ofiarował każdy z tych krajów na wojnę w wspól- 
nych celach prowadzoną; gdy ta wojna się skoń- 
czyła, posłannictwo ich ustało. Fakt przeto zaprze- 
czył wieściom, jakoby Sardynia nie chciała odwo- 
ływać swoich komisarzy z powyższych krajów 
któremi tymczasowo zarządzała, jakoby „a, pda 
wywała się zwolna do prowadzenia późnićj woj- 
my. Wprawdzie armia piemoncka skoncentrowana 
jest jeszcze w okolicy Brescii, a korpus Garibal- 
dego w Valtelinie; lecz nietylko wojska piemon- 
ckie ale i francuskie pozostaną powiększćj części 
na stanowiskach w pobliżu granicy, aż dopóki tra- 
ktat pregu nie zostanie podpisany. 

Z drugiéj jednak strony rzędy tymozasowe to- 
sksński i modeński przygotowują się podobno, jak 
pisze korespondent do Pressy wiedeńskićj z 21go 
t.m. do oparcia się siłą powrotowi dawnych pa- 
nujących. Konsulta czyli parlament toskański za- 
wotowawszy jednomyślnie usunięcie wielkiego księ- 
cia od wła » postanowił powołać do kraju 12- 
tysięczny oddział wojsk toskańskich, który jest pod 
dowództwem jenerała Ulloa, przestawszy składać 
część Vgo korpusu francuskiego; powołał także 
do kraju oddział strzelców apenińskich, składają- 
cych dotąd rod dowództwem Melenchiniego część 
korpusu strzelców Graribaldego. Tenże sam kore- 
spondent donosi, że tymczasowy rząd modeński 
przygotowuje się stawić opór powrotov i książęcis, 
który, według wieści krążącćój w Modeńskiem, ma 
już ciągnąć do tego kraju z wojskiem swem odłę- 
czonem od armii austryackiej. Wieść ta zdaje nam 
się mylną. Mnóstwo więc codzień pojawia się tru- 
dności w załatwieniu sprawy włoskićj; wielu je- 
dnak mniema, iż wzburzenie umysłów zmniejszy 
się niedługo w księstwach, jak się zmniejszyło 
w Piemoncie, a wówczas łatwićj będzie sprawę 
włoską tymczasowo załatwić. 


P. Usedom riani pruski przy Związku nie- 
mieckim , wyjechał do Frankfurtu, gdyż we czwar- 
tek miało być posiedzenie Bundestagu, dla zała- 
twienia spraw tyczących się zniesienia mobilizacyi 
wojsk i odwołania korpusu obserwacyjnego. 

Hr. Pourtales miał także wrócić do Paryża na 
posadę swoją. 

Gaz. Szląska w liście z Berna podaje za rzecz 
pewną, że między Anglią a Prusami prowadzone 
są układy mające na celu zawarcie ścisłego przy- 
mierza między obu temi państwami. 

Według /ndependance Belge — którćj zostawia- 
my zupełną odpowiedzialność za prawdę tego do- 
niesienia nader zresztą ciekawego — Cesarz Na- 
poleon w chwili gdy powziął zamiar proponowe- 
nie Austryi zawieszenia broni, aby powstrzymać 
chwilowo wojnę, zapytał gabinetu angielskiego, czy- 
by uznał za stosowne zaproponować rozejm. Rząd 
angielski miał na to odpowiedzieć, iż mu się zdaje, 
jakoby rzeczy nie doszły jeszcze do tego stopnia 
dojrzałości, aby przerywać loiczny bieg wypadków; 
CO z resztę zupełnie zgadza z notą lorda Russella 
do gabinetu berlińskiego, w którćj nie zdawało 
się ministrowi angielskiemu potrzebnóm dla po- 
koju, aby Austrys utrzymała się przy linii Min- 
cio. Cesarz mniemając, że jest najlepszym sędzię 
położenia rzeczy, zawarł rozejm. Oceniwszy uspo- 
sobienia pojednawcze Ces:rza Jmci Franciszką 
Józefs, sądził, że należy zawiadomić rząd angiel- 
ski o nieprzewidzianym obrocie rzeczy korzystnym 
dla pokoju, lecz w téj chwili nie otrzymawszy od- 
powiedzi, postąpił jak wiadomo. Sams więc sobie 
Anglia przypisać powinna, że nie miała udziału 
w zawarciu pokoju. $ 

Według ostatnich wiadomości z Carogrodu, 
sprawa o udzielenie inwestytury xsięciu Couzie na 
A h Księstwa Naddunajskie ne Jest jeszcze zupeł- 
nie załatwioną. WBO „Orta cofnęła swoją 
pierwszą notę w tym sa R Zie, nieprzyjętą przez 
Francyę i Rosyę; TB a nową notę którą te 
mocarstwa przyjdy, ecz mimo tego, Dywan nie 
chce przyjąć ga ACJ1 przysłanćj przeż księcia 
Couzę po berat imwestytury, i żąda aby książe 0- 
sobiście a Przybył, złożył hołd sułtanowi i 
za ACZ; książe Couza na to zgodzić się 
nie chce, dopóki konferencya tego nie postanowi. 
anani ZE A EE 
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CZAS z Soboty 23 Lipca 1859. 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


(w waluelo austryaokiój). 


Hraków 22 lipca. żądają płacą 


Baaknoty polskie sa 100 sir. new.. . . słp.| 392 | 376 
Rable obrączkowe agio. s e» + * * + 1 » 8 4 
Talary praskie sa 150 sēr, mow. . . . . . 85 81 
Brebro nowe. . . rae oe o.o o o BET 125 DDD 
Półimperyały rosyjskie . + - . . <...» | 9 60 
Mapcbawkocy GE SI 030 20w gia » |955|9 5 
Dakaty holenderskie ważne. . . . . . . „ | 6 50 | 5 15 
„ ans 0 „200.046 © dude: a a Ti S 40 
Listy zastawne galicyjskie u kuponami. . „ |*6 — 81 — 
Obligacye indemn. s kupon. . . . « « . 9 |76 — [13 — 
Pożyczka narodowa s r. 1854.. . . . - 18 — |75 — 
Listy saatawne polskie s kupomami. . .- sły, -100 | 98 
wiedeń 22 lipca. (telegraf.) azł. ©. 
Augsburg 100 słreń.. . « « « « « * * * * 03 75 
Hambarg 100 Marków. . . . « « * * * « 68 25 
Londya 10 B£. „ . a seses’ . 119 40 
Paryś 100 franków . . « « » * * .. 46 70 
Dakatzy 005767 0, 7! (6 [6 16070] 0 0011608 .. 5 64 
BY, Motaliki . . „ ore « « *** «2.22 72 25 
u » "R Pat eoten 400,06] © 66 50 
A. A za PA a 
3% » 0 WUS ww o" © == = 
Losy z r. 1834.. . « * * * *: + « + + » + 295 — 
ą g IBID. « +« * * * © « e s e + > 118 50 
7” IRT WIEWTCEPIFTOE ET 108 75 
Podyćzka narodowa - « 5... 2 » o 2 77 80 
Olłżwyw iadt giie i-o liei, Je) 78 75 
åkoye Bankowe . « + « « « « + « + » » > 887 — 
» kolei półmoonój , . . . . . . . . „ | 1831 
„ kredytu ruchomego . . - « » e si 209 80 
„  Kolef (ranonsko-auatryackiój . . . . 261 25 
Lwów 21 lipca. 
Dukat holenderski.. . . « + « « « « + » * R 5 29 
austryncki . . « « « « s « « * » » 5 35 
półagowysi royi"! iasoko 28 9 5 
Rubel rosyjski . . -. « « « « « « + » » » | 185 | 1 78 
Talar praski.. o « « « « » « « » « © „ | 178 | 1 70 
Pigolosłotówka polska . . - - - « -« . . . | — M 
Listy zastawne galio. bes kupon. . . . . . [81 6 |79 31 
Oblig. indema. bos kupon. . . . . . . . . |76 31 |75 43 
Pokycska narodowa bas kapam, . . , . . . [78 88 |77 25 
Warszawa 19 lipoa. 
Półimperyały.. « « « « « « » eee = |5850 
Obligi skarbowe. . . « « « « « « « : y [9279] — 
kapon . « « oseo + + » e — |12l5 
Listy zastawne ekromm . . . . . . rubli|14 87 [14 84 
. ADOG SITRANS G ig 
Wrocław 21 lipoa 
Banknoty austryackie w mon. konw.. . . . — = 
t s w mon. nowój. . . . | — | 8475 
Polskie bilety bankowe. . « «. « « « « . . | — | 857 
» listy sastawne,. . . ee... . . | 863 — 
Posnańskie listy zastawne sh e e» e « » [1004 — 
L EAEAN -T | z 
Oblig. kolei krak.-suląsk. . . ©. - © 2. o 7a | — 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
CENY ZBOŻA 
Na targowicy publicsnéj w Krakowie w trzech gatunkach 


praktykowane. 
(W walucie nowój austryackiój.) 
I. Gatunku | Il. Gatunku fi. Gatunku 


Wyszozególnienie 
produktów 


iorz, w. pszen. zim] 3j— | 3| 74] 2,62; 2/871 


„ pszen. jarój . |-|— 275 |--|— 
È Płaca : |-|- | asm|---- 
„ owsę. . . -«|=|- | 1/624|—|— 
„ grochu 3,85 | 4,20 — 
> jagicł 4j25 | 450 | 3,75 
» fasoli. 3195 | 4/25 | 3,25 
„  tatarki -|-- PAS FEE 
„ prosa . . - |-|— | 225 |--|— 
wy. Pe ECO ua z: mat porod mw | ag 
? konicz biazój |-|-— |--|- |-|- 
» ziemniak. now.|—|— | 1/60 |-|— 
Cent. w. siana. . . |-|= | 1|/— |-|— 
M BY = =kolż [5 A 
funt mięsa wołów. —|-= |--I -|-— 
» » = drobnego . |-|— —14)|-|-— 
n polędw. wot. |-|— |--|194]—|— 
Spirytusa garn. saw. 
mas.2 hal. 1i1}8 
s opł. na 90”Trgles|—-|— | 2/60 |-|— 
Okowity na 82° „ |-|- | 2/15 |-|— |-|— 
Masła śwież. garnie: sta | re|go 
mający f. 6 tót, 174] 275 | 3;— |--|-- 
Drożdży wanienka 
z piwa marcowego |--|— | 125 |-|— |-|— 
dto „ duboltewegoj—|— | 1— |-— |--|— 
Jaj kurzych kopa . |-|— |--/8 |--|— |--|- 
Miarka czyli '/, m 
Kaszy jęszmiennój. . —48 |-—150 |--40 |—i46 
ozęstochowsk. |--|— | 1/12 |--|- 
„ pszenicznój. . |-|— | 1— |-|— |--|— 
„ perłowój. . „| 1) 5 | 125 |-|— 
» tatarczan. całój|—|— |--|82 |—-| — |--|175 
» dto- łupanójj—|— |—|65 |-|— |--|60 
hre WTA =|- ei a ol I): 
ąki s pod krupek 1a ME A> 


»  tatarczanćj. . 
Z Komisaryatu targowogo. — Kraków 19 lipca 1859. 
Delegowani obywatele: Radzca Magistratu: 
Karol Junosza Derpowski. Łoziński. 
Komisarz targowy: Jeziorski. 
Adjunkt: Bukowski. 


Kraków 22 lipoa. W oiągu tego tygodnia bardzo mały 
był dowóz zboża z Królestwa Polskiego na granicę, z powo- 
du robót w polu. Poszukiwanie wszystkich gatunków zboża 
szczególnićj na miejscową tu potrzebę zwiększyło się z tego 
powodu; m ceny lepiej Się trzymały i nawet szły w górę 
nieco. Co do widoków NA Przyszłość, zbytnia posucha w Pro- 
siech na piaszczystych Kytkich gruntach każe przewidy- 
wać podniesienie się cen. "zy okeene podniesienie jest tylko 
chwilowo nagłą potrzobą SP ch a lub tóż byłoby już 
wypływem sprawozdań pruskich, tego dzją jeszcze niemożna 
ocenić, bo to dopiero przy OŻY ej handlu zbożowego dačo- 
by się poznać, W Królestwie Polskiem p Eioyi mimo ta- 
kiéj saméj posuchy, nie masz dot dw = r, skarg na szko- 
dy w zbożu, chyba miejscami gdzie WYPA'*O. Żyto płacono 
wczoraj na granicy po 13, 14, 144) złp „majpiękniejąze 15, 
15] złp. Pszenicę w ogóle 16, 17, 18, a pIę ne średnie nie- 
ouchnące ziarno po 20 do 21 złp., najpiękniejsze 22, 23 zły. 
Jęczmień tokże poszukiwany, ceny jego utrwaliły się, lecz 
nie poszły W gorg. Podobnież było co do ows% Rzepak po. 
szukiwany i Wyżéj płacony. W ogóle płacono go 21, 22, pię- 
kny, suchy, 8 przytem ma późniejsze termina 24, 25 złf0l-— 
Na targu krakowskim dzisiej było więcój ruchu niż w osta- 


tnich par tygodniach, a sprzedaż żyta, szozególnićj w góry: 


w Drukarni „CZASU 


gdzie żniwa bywoją zawsze późne, szła dość żwawo. Ceny 
żyta mało się podniosły lecz si 
1-90. 2 zł. austr., piękniejsze 2'10, 215 do 225 zł. aust. za 
miarę wiedeńską. Pszenicy mały pokup i cony zeszłotargowe. 
Jęczmień i owies zupełnie zaniodbane. Rzepak i tu pożądany 
wielce i płacony wyżój; w ogóle po 3/25, 3:50, a najpię- 
kniejszy suchy do 3:75 zł. austr. 


Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 
Odohkodzę: 
Krakowa do Wiednia, Wrocławia i Warszawy 7 rano; 
8. 45 popołud. == do Ostrawy (przez 
Bogumin (Oderberg) do Prus) 9. 45 ea- 
nom do Rzeszowa 5. 40 rano; 10. 80 rano; 
8. 30 wiaczór== do Wialioski 7. 15 rano. 
1 Wiednia do Krakowa 7 rano; 8. 30 wieczór. 
z Ostrawy do Krakowa 11 rano. 
z Mysłowio do Krakotca 6. 15 rano; 1. 15 popol. 
z Ssosakowy do Mysłowio 4. 40 rano. 
c Gramioy do Szosakowy 4 rano; 9 rano. 
t Szosakowy do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 popo- 
ład.; 7. 56 wieczór. 
t Bsassowa do Krakowa 1. 85 w noc: 10. 30 runo; 
8. 10 wieczór. 
Pozyckodcej: 
ło Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 7. 45 wieczór 
= z Wrocławia i Warszowy 9, 45 ra- 
no; 5. 27 wieczór; == z Ostrawy (przez 
Bogumin (Oderberg) z Prus 5. 27 wie- 
czór — z Rzeszotna 6, 15 T2n0,8, popoi 
dniu, 9. 45 wieczór == £ Wiekoski 6. 
45 wieczór. 
to Rssssowa z Krakowa 1. 20 w nocy, 1%. 10 w pol., 
a. 10 popołud. 


Przyjechali od 21 de 22 lipca. 


HOTEL POLLERA. Petraki Stearian adw. z Jass. Wielo- 
wiejski Henr., Kuoieński Jan właś. dóbr, %uniowski Franci- 
szek, Łuniewski Gabryel ob. Polski. Chronii Jan urz., Egy- 
jagy Aloiza żona po urz. z Węgier. Dietrich Fryd. kupiec, 
Eis Karol urz. z Berna. Schmied Karol urzęd. z Karlsbada. 
Bar. Abbelle ck. mejor, Dworzak Rudolf ck. kapitan, Mogil-- 
nicki Aleksander ck. nadpor. z Wadowio. Torosiewicz Emil 


wł, dóbr, Knanzer Andrzćj urz. ze Lwowa. Zygfryd Singer- 
menn kup. z Mysłowic. Rychlicki Franc. wł. dóbr z Karls- 
Abel 
Finkelstein kup. z żoną, Joachim Landau Dr. prawa z Jass. 


Karol Holamann ck. por. z Galicyi. Wilhelm Jacobsen kupiec 
z Berlina. Ludw. Tempes kup. z Zwittau., Wład. hr. Wodzi- 


badu, Pahn Herrmann oficer pruski ze Szlązka. 
HOTEL ROSYJSKI. . Ludwik Ferner ob. ze Lwowa. 


oki z Wiednia, Franc. Orłowski akademik z Warszawy. 
Wyjechałi: Paulina Maicka ob. do Kielc. Ludw. Terner ob. 

do Marienbadu. Ludw. Chłędowski wł. dóbr do Niemiec. Abel 

Finkelstein kup., Joachim Landau Dr prawa do Lipska. 


MOTEL SASKI Michał Hr. Potocki ob. z ancuta. Michał 
Zakrzyński z fam., Roman Kucieński wł. dóbr z Polski Au- 
gust Hamilton technik ze Lwowa, Emil Niesiołowski wł. dóbr 


z Błaszkowy. Wład. Geppert wł. dóbr z Żiempniewa. 
Wyjechali: Marya Sławińska 
Atanazy Majzel obyw. do Polski. 


dóbr do Piszezan. Wład. Geppert wł. dóbr do Ziempniowa. 


p ccc 


URZĘDOWE. 
Obwieszczenie. 


[Nr. 3196 Str. I]. Ok. Władza obwodowa w Krakowie po- 
daje niniejszem do powszechnćj wiadomości, iż w celu wy- 
mierzenia i przepisania podatku czynszowo-domowego na rok 
administracyjny 1860 w głównem mieście Krakowie i jego 
przedmieściach, opisy domów i fasye dochodu czynszowego 
z domów mieszkalnych i innych podatkowi czynszowo- domo- 
wemu podlegających przedmiotów, jako to: jatek rzeźniczych, 
rzezalni łazienek, fabryk, browarów, warsztatów, młynów, 
składów magazynów i t. pP., niemnićj z bud do sprzedawania 
w domach, lub przy takowych umieszczonych, i z miejso do 
sprzedaży przeznaczonych, ze stajen, szop, wozowni i nako- 
niec z podworców czynsz przynoszących, przez właścicieli lub 
ich upoważnionych zastępców, „mają być natychmiast sporzą- 
dzone, i najdalój do 10 si rpnia r, b, c. k. Władzy obwodo= 
wój (w głównym Rynku pod L. 263 starą 19 nową) przed- 
łożone. - 

Drnki do ułożenia fasyi doręcza gię równocześnie przez 
Magistrat urzędom miejscowym dla użytku właścicieli domów. 

Co do sposobu ułożenia opisów domów i fasyj dochodu 
czynszowego wskazuje się na instrakcyą dla właścicieli do- 
mów pod dniem 20 czerwca 1820 r, wydaną. a przez byłą ©. 
k. Radę administracyjną imk pod dniem 10 marca 
1852 r. do L. 3306 Ogł0SZONĄ, ina tatejsze coroczne obwie- 
szczenia, a przytem osobliwie przypomiua się, że pojedynczo 
części domów wyraźnie 1 ozytejnie liczbami bieżącemi, do- 
brze przymocowanemi zgodnie z opisem domu oznaczone być 
muszą. SZAN 

Gdy atoli wedle przepisów istniejących czynszo w ubiegłym 
roku czynszowym pobierano lub możliwe służyć mają za pod- 
stawę do opodatkowania NA rok następujący administracyjny. 
a zatem dó wymierzenia podatką na rok 1860, czynsze Z r. 
1859, przeto w fagysch na pó administracyjny 1860 złożyć 
się mających, sumiennie Podać należy dochód czynszowy isto- 
tny lub możebny za 0438 0 „1go października 1858 roku do 
końca września 1859, 8 t0 nietylko w kwotach kwartalnych, 
lecz takżo w kwocle 1% © Tok przypadającój tak z każde- 
go przez wynajęcie lab w h hy sposób użytkowanego pomie- 
sakania, jak z pojedynozy©" części domu, 

Podang ilość dochodu 0ZYNSz0węgo każda strona najmująca 
własnoręcznie stwierdzić Powinna, a to jak odpowiednia rū- 
bryka biankietów na fasy€ wskazuje, 
conego czynszu literami i Poćpisem, , 

Na fassyach mają być 3 e l nowe numera domów umie- 
szozone, tak jak są na tab iozkach wyrażone, a czynsze mają 
być w austryackiój walucie WYTAchowane, 


przez oznaczenie pła- 


niedbanem zostanie, potrącenie POdatką czynszowego woale 
miejsca mieć nie będzie. ji 
fans końcu przypomina, że jeżoli właściciel domu nie sam 
F24] s 0 wa i podpisuje, lecz takową przez kogo innego 
ułożyć í podpisać daje, natenczas Zastępca jego, do ułożenia, 


ustaliły; w ogóle płacono | być winien i pisemne 


wł, dobr do Frydrychowie. 
Emil Niesiołowski właśc. 


| podpisania i przedłożenia tejże fasyi umyślnie upoważnionym] styczne dla osób cierpiących rupturę.-—Bandaże ela- 


styczne dla osób noszących apertury,—Suspensoria 
elastyczne różnćj wielkości. 

Szprycki szklanne, proszki Seidlickie Dorsch z Le- 
bertkran-Oehl w butelkach, dla osób cierpiących 
jako świeży, bez zapachu i smaku zaleca się. 

Wszelkie obstalunki lekarskie z Paryża 


przyjmuje i w jak najkrótszym czasie do- 


ełnomocnictwo w tym cela mu udzie- 
g musi, inaczej ta przyjętą nie będzie. 
) 


lone do fasyi załąszy 
(615-1-3 


Kraków dnia 14 lipca 1859. 


Emseraty. 
W Aptece pod Baiankiem starczyć takowe obowięzuje się. 
se soy Ważne doniesienie 


MOLADZIM SKIEGO o plastrze przeciw reumatyzmowi i pedogrze, 
w Krakowie malaka Pr paw itita Pa wód mi- 

z $ ne x e : 

Jako w głównym składzie wielu środków lekar rany Gh N JAREQErĘ, „28:00 AMLROGRARWĄ 


skich paryskich można dostać każdego czasu: Verbessertes Rheumatismus und 
Rob Boyveau Laffecteur wyrobu Doktora paryskie GICH T-PF E ASTER 


go Girundeau de St. Gervais. Lekarstwo to od lą Saro th : 

60ciu w całćj Europie słynne, przez królewski wy znany jest i doświadczony w wielu głównych mia- 

dział lekarski rozbierane, we francuskich, belgijskicl stach, leczy on zupełnie wszystkie reumatyczne i 
artrytyczne bóle głowy, zębów, twarzy, oczów i 


i innych zagranicznych szpitalach zaprowadzone ) 
jako najdzielniejszy środek fuli | Karku, szum w uszach, kłócie w boku, dychawie 
Jako naj Jszy środek w chorobach, skrofuli |; (imienia, tudzież ból w piersiach, Eryta 


cznych, skórnych i wielu innych, wraz z sposoben 8 RE; 
użycia w językach. francuskim, niemieckim , rosyj | wo Tonis zw pó NSE PAC 
ý 9 m 


skim i polskim. do przesyłki 1 złr. 40 kr. 


Strop lemtif pectoral et Pastilles du Flou, Syro} 
ten i Pastylki leczy wszelki zastarzały Różni "BA EES Krakowa w aptece Molędzińskiego pod 
> (47-17-12) 


piersi, długoletnią duszność, katar, cierpienia gar 
ANT, ROSANBIRG 


dłowe w każdym razie z najpomyślniejszym skutkiem 
mianowicie w kokluszu; ułatwia wyrzucenie flegmy 

Doktor Medycyny, Chirargii i Akuszer, lóc 
bości wewnętrzne i zewnętrzne. CE 


łagodzi drażnienie gardłowe, słowem wkrótkim cza. 
Ordynuje w swém mieszkaniu na Strado= 


sie leczy najmocniejszy kaszel. 
Café de Glands -douz - Hayet. Kawa żołędziowi 
miu pod L. 14/2% od godziny 2éj do 4ćj po 
południu. — Ubogim bezpłatnie.  (609-2-%) 


Hayeta. Środek ten jest zarazem pokarmem i lekar 
LICYTACYA 


stwem jako posilający, wzmacnia żołądek, zalecany 
dla osób słabych, delikatnych, a szczególniej dla ko 
biet i dzieci. 
Pillules de Carbonate ferreux inalterable de Vallei 
przez wielu lekarzy doświadczone, jako jedyny środek 
oryginalnych hiszpańskich Bara- 
nów-skakunów, (czyli tryków), owiec 
macierzych i skopów w c.k. fami- 
lijnych dobrach, mianowicie w Ho- 
doninie (Góding) i Holiczu. 


w blednicy i innych chorobach. 
Dragćes de lactate de fer de Gélis et Conté, w ble 
dnicy i innych chorobach. 
Dyrekcya ces. król. dóbr czyni niniejszem 
wiadomo iż dnia 22 sierpnia r. b. w Hodo- 
ninie w Morawie, a dnia 23 sierpnia w Ho- 


Pastilles alcalines digestives au bicarbonate de 
Soude naturel de Vichy, na wzmocnienie osłabionych 
liczu na Węgrzech sprzedawać się będzie 
za gotówkę znaczna ilość starych i dwule- 


sił, jako sprawujące apetyt, w żółtaczce, w blednicy. 
tnich baranów-skakunów (czyli tryków), owiec 


, Caiffa doOrient. Środek z wielkim skutkiem u- 
żywany w chorobach piersiowych jako posilający. 
macierzych i skopów, jako tóż ki 
rogatego bydła. ks jpg ee 


Cachou de Bologne. Środek lęczący uchnięcie z ust, 
yczący kupować, raczą zgłosić się dnia 


pruchnienie zębów, a zostawia przyjemny zapach 
22 sierpnia na Hodoniński folwark, a dnia 


w ustach. 
Påte Pectorale des Nafè d Arabie. Pastylki przez 

23 sierpnia na zamek Holicki o godzinie 10 

przed południem. 


Doktora Delangrenier przyrządzone i przez chemi- 
Wiedeń dnia 12 lipca 1859. 


ków paryzkich rozbierane, doświadczeniem 45ciu 
hw 
I. KREUTZER 


których wytworność i skuteczność urzędownie 
stwierdzona w dychawicy, chrypce, duszności, ko- 
kluszu i innych przypadłościach piersiowych spra- 
wiają zbawienne skutki. 

Nafć jest to owoc, którego znaczenie w języku 
wschodnim jest łeczący piersi, i z tego to o- 
wocu urządzają się powyższe Pastylki. 

Påte pectorale balsamique de Regnauld ainé; Pa- 
stylki balsamiczne w bardzo krótkim czasie leczące 
kaszel, katar, chrypkę i wszelką duszność. 

. Pâte pectorale George d'Epinal, pastylki ziołowe 
jako najskuteczniejsze we wszelkich chorobach pier- 
siowych. 

Cygara jodowe przez Doktora Juliusza Löwe, za- 
lecane jako lekarstwo w pewnych chorobach. 

Pasta zębowa i Mydlo zębowe Bergmanna. Le- 
karstwo ta wielokrotnie doświadczone jako środek 
najskuteczniejszy na ból i czyszczenie zębów w ró- 
żnych przypadłościach. 

ousso de Boggio, jako niezawodne lekarstwo 
opa e soliterowi, approbowane przez Akademią 
yzką. 
, Papier Fayard et Blayn. Jest to najdosk 
środkiem na odgniótki, które w krótkim Fareyi 
pełnie nikną, tudzież w oparzeniu i odmrożeniu 
Części ciała, jako środek doświadczeniem stwierdzony. 

Eau de fleurs dOrange, Świeża w najlepszym 
gatunku. , 
Hygienique infaillible Injection de Brou,. ze stóso- 


lekarzy stwierdzone, są w swoim rodzaju jedynemi, 
(604-2-5) 


rzybyła do Krąkowa i stawioną zosta; 
Kastowaój Publiczności sd ipera kroje zen 
ten cel wybudowanćj budzie na placu pod Zamkiem na 
Główne przedstawienie dzikich zwierząt i kar- 
mienie tychże nastąpi codziennie o godzinie wpół 
do 76j po południu. P 
Ceny miejsc w walucie aust.: 


b l prayane otac syfilitycznych | Jsze miejsce 5© kr. — NE 

w kilku dniach ed i y Monńkiyć wa od go typ ua 10 ir 
apier epispastiq tone, Do ut s ze ai kroi à 

rany po wezykatoryach. rzymywania | dziny Sćj pop zaba 


Eau ‘balsamique et Odontalginue du Dr. Jackson, 
Doświadczone jako najdzielniejszy środek przeciw 
ólowi zębów i dziąseł, zapobiegające od pruchnie- 
nia zębów i przeciw szkorbutowi. 

„ Wezykatorye paryskie Pedriela już na ceracie płó- 
ciennćj rozsmarowane, które po 3 i 4 razy można 
przykładać, nie sprawiając żadnego bólu, a zawsze 
l w bardzo krótkim czasie nąciągają pęcherze. 

Dr: Behr’s (Nerven) Norden Extract. Lekarstwo 
to wynalazku doktora Behr’s, jest jedynym prędko 
i pewnie leczącym Środkiem wszelkie z osłabienia 
nerwów pochodzące choroby, jąk Melancholia, Hy- 
pochondrya, Hysterya, Epilepsia, kurcz żołądkowy, 
szum w uszach, ból zębów, bicie serca, cierpienia 
hemozrhoidalne i przeciw wszelkim reumątycznym 

ólom jest doświadczonym i najpewniejszym środ- 

iem,—ze stósownym objaśnieniem.— Różne wyro- 
by chirurgiczne jako to: Brachirium Podpaski ela- 


Dzisiaj 2360 Lipca 1859. 
WIELKIE 


PRZEDSTAWIENIE 


Aw wyższój sztuce jeżdżenia 
ż i tresowania koni. 
+5 ZAKOŃCZENIE: 
8 czny © j 
w rozmaitych iag kak Obraz DPI 
m Początek o godzinie wpół do 8ćj. 


- W. Carre, 
SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 
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